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Radny Tomasz Sławiński stracił pracę w Powiatowym Szpitalu w Iławie, gdzie zatrudniony
był jako ratownik medyczny. Podczas dzisiejszej (30 maja) sesji Rady Miejskiej w Iławie
zabrał głos, nazywając zwolnienie go szykanami wobec związkowca i kierując pod adresem
kierownictwa iławskiego szpitala wiele gorzkich słów. Krytyki Tomasz Sławiński nie
szczędził też klubowi radnych "Dla Iławy", którego dotychczas był członkiem, rezygnując z
dalszego zasiadania w tym klubie.

Radny zabrał dziś głos w dwóch sprawach. Pierwsza to kwestia jego zawodowego rozstania z
Powiatowym Szpitalem w Iławie.

- Po niespełna 10 latach pracy na rzecz Powiatowego
Szpitala w Iławie przyszedł czas, kiedy jako ratownik
medyczny muszę się z Państwem pożegnać - mówił



Tomasz Sławiński. - 23 maja wygasła umowa na
świadczenie usług medycznych, jaką to miałem
podpisaną z naszym iławskim szpitalem. Umowa,
która trzy miesiące temu została mi wypowiedziana
przez panią dyrektor Iwonę Orkiszewską. Medycznie
jako ratownik nie mam sobie nic do zarzucenia. Nie
popełniłem żadnego błędu, który mógłby być
przyczyną tego, że szpital rozwiązuje ze mną umowę.
Zostałem zwolniony na kanwie ubiegłorocznych
protestów ratowników medycznych i mojej
działalności w związkach zawodowych. Zwolniono
mnie za zadawanie niewygodnych pytań dotyczących
finansowania z publicznych pieniędzy naszych
iławskich zespołów ratownictwa medycznego. 

Decyzję kierownictwa placówki o zakończeniu współpracy Tomasz Sławiński nazwał
"szykanowaniem, dyskryminowaniem i piętnowaniem działacza związkowego". Radny zapowiedział,
że sprawę jego zwolnienia będą "niebawem wyjaśniały organy do tego powołane". Dodał też, że
podjął już pracę w innej placówce medycznej.

- Jeśli w naszym szpitalu tak samo traktuje się lekarzy
i pielęgniarki i inny personel, jak mnie potraktowano,
to nie dziwię się, że nie ma komu pracować i
zamykane są kolejne oddziały - kontynuował T.
Sławiński. 

Radny podziękował też za wsparcie, jakiego doświadczył w ostatnim czasie, w tym od osób, które
podpisały list w jego sprawie skierowany do dyrekcji szpitala. Podsumowując swoją 10-letnią pracę w
szpitalu w Iławie, nie ukrywał wzruszenia.

Nie było to jedyne rozstanie, o jakim poinformował dziś Tomasz Sławiński. Jak się okazało, radny nie
będzie już dalej zasiadał w klubie radnych "Dla Iławy". Tutaj także padły słowa krytyki.

- Po 4 latach pracy w radzie miejskiej, a zarazem w
klubie, którego byłem członkiem, stwierdzam, że
standardy pracy w nim są dalekie od moich założeń -
stwierdził. - Nie wyrażam zgody na partykularne



interesy i nieczyste zasady, które niestety dotykają
mnie osobiście.

W klubie "Dla Iławy" zasiadają jeszcze radni Michał Młotek (przewodniczący rady), Ewa Jackowska,
Dariusz Paczkowski, Tomasz Woźniak i Włodzimierz Ptasznik. Przyjmuje się, że oświadczeń na forum
rady się nie komentuje i faktycznie zgodnie z tym zwyczajem nikt z wymienionych nie odniósł się do
słów Tomasza Sławińskiego.
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